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Z okazji Świąt Bożego Narodzenia życzymy Państwu
wielu głębokich przeżyć i wewnętrznego spokoju.

Niech magia Świąt Bożego Narodzenia
wypełnia ciepłem wszystkie mroźne dni, a w każdym domu i w każdym sercu

zagości Betlejemskie Światło Pokoju i radość z narodzenia Pana.
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I Ty możesz zostać Świętym Mikołajem

Zebrane dary dla Domu Dziecka

Święty Mikołaj z podopiecznymi Domu Dziecka 
w Bierutowie

Wizyta w Domu Dziecka w Bierutowie

Konwój Świętego Mikołaja w Bierutowie

	 2 grudnia br. już po raz piąty wyru-
szył „Konwój Świętego Mikołaja” z Cho-
jęcina do Domu Dziecka w Bierutowie. 
Ta niezwykła akcja została zapoczątko-
wana 5 lat temu za sprawą pana Zyg-
munta Augustynowicza z  Działoszy, 
który pochodził z Bierutowa. Dzięki 
jego inicjatywie grupa członków KGW 
i OSP w Chojęcinie zebrała kilka najpo-
trzebniejszych rzeczy, trochę środków 
czystości, słodyczy, zabawek i zawiozła 
je do podopiecznych Domu Dziecka. 
Każdego roku koordynatorka akcji  – 
sołtys Ewelina Krawczyk angażuje 
i  zaprasza kolejnych mieszkańców do 
wspólnego dzielenia się dobrem. Trud-
ne do zrealizowania na początku zbiór-
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Najmłodsi mieszkańcy gminy Bralin
	 Wójt gminy Bralin Piotr Hołoś wraz 
z kierownikiem Urzędu Stanu Cywil-
nego Marzeną Urbańską przywitali 
oficjalnie najmłodszych mieszkańców 
gminy Bralin. Uroczyste spotkanie od-
było się 18 listopada 2023 roku na hali 
sportowej w Bralinie. Wraz z życzenia-
mi rodzice otrzymali listy gratulacyjne 
oraz upominki promujące gminę Bra-
lin. W roku 2022 urodziło się 53 dzieci: 
22 dziewczynek i 31 chłopców. Najczę-
ściej wybieranym imieniem dla chłop-
ca było imię Antoni, a dla dziewczynki 
Zofia.

red.  

Podczas uroczystości wręczania listów gratulacyjnych Rodzice najmłodszych mieszkańców gminy

Powitanie najmłodszych mieszkańców

Kiermasz ciast na terenie gminy Bralin

ki, za każdym razem zadziwiają organi-
zatorów swoim zasięgiem i zebranymi 
podarkami, a spotkania w Bierutowie 
kończą się zawsze ogromem wdzięcz-
ności, łzami radości i niezapomniany-
mi uśmiechami każdego wychowanka 
domu. Choć pana Zygmunta nie ma 
z nami już od ponad 3 lat, akcja zata-
cza coraz to szersze kręgi. W tym roku 
zbiórka była wyjątkowa, bo do akcji 
włączył się niemalże każdy mieszka-
niec gminy Bralin. Za sprawą Kół Go-
spodyń Wiejskich, których członkinie 
upiekły ciasta, a także sołtysów, odbył 
się kiermasz ciast przed kościołami. 
Radni Rady Gminy Bralin dołożyli do 
tego swoją cegiełkę;  również ucznio-
wie placówek szkolnych z terenu naszej 
gminy wraz z nauczycielami i dyrekcją 
przekazali mnóstwo podarków. Nie 

sposób nie wspomnieć o przedsiębior-
cach i indywidualnych osobach, które 
przyczyniły się do tego aby wszystkie 
życzenia z  listu do Świętego Mikoła-
ja zostały spełnione. Dzięki każdemu 
dobremu sercu, które w najmniejszym 
nawet zakresie wsparło zbiórkę, udało 
się przygotować wyjątkowy „Konwój 
Świętego Mikołaja do Bierutowa”. – Je-
stem taka dumna z mieszkańców naszej 
gminy i nie tylko, bo ludzi, którzy wsparli 
naszą zbiórkę, było mnóstwo! Dziękuję 
każdej osobie, dziewczynom z KGW, stra-
żakom, radnym i sołtysom za okazane 
ogromne serce! – podkreśla sołtys Ewe-
lina Krawczyk. – Przekazuję wszystkim 
uściski i wielkie podziękowania od pod-
opiecznych i opiekunów Domu Dziecka 
w Bierutowie!

Ewelina Krawczyk
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Z życia gminy

Przeżyli razem już 50 lat
	 Uroczyste spotkanie małżeństw z 50-letnim stażem od-
było się 9 listopada 2023 r. w Urzędzie Gminy Bralin. Mał-
żonkowie świętujący zacny Jubileusz otrzymali Medale za 
Długoletnie Pożycie Małżeńskie, przyznawane przez Prezy-
denta Rzeczypospolitej Polskiej. Medale Jubilatom w imie-
niu prezydenta Rzeczypospolitej Polskiej wręczył wójt gmi-

Występ artystyczny dzieci z Przedszkola „Kwiaty Polskie" w Bralinie

Od lewej: kierownik USC Marzena Urbańska, wójt Piotr Hołoś, sekretarz 
Ewelina Pieles, zastępca wójta Karol Wanzek

Podczas uroczystości Złotych Godów

ny Piotr Hołoś. Uroczystość prowadziła Marzena Urbańska, 
kierownik Urzędu Stanu Cywilnego. 
	 Jubilatom serdecznie gratulujemy i życzymy dalszych lat 
spędzonych w zdrowiu, miłości i wzajemnym szacunku.

 red. 

Dostojni Jubilaci

Jubileusz 50 lat Wspólnego 
Pożycia Małżeńskiego
obchodziło 14 par:
1. Czesława i Jan Drobniccy
2. Barbara i Stanisław Zielińscy
3. Urszula i Stanisław Szymczakowie
4. Zofia i Jan Troskowie
5. Marianna i Franciszek Biziakowie
6. Maria i Jan Kłodniccy
7. Wiesława i Edward Sikorowie
8. Łucja i Apoloniusz Kuncowie
9. Maria i Ryszard Przewdziękowie
10. Grażyna i Wincenty Poziembowie
11. Wiesława i Józef Czekałowie
12. Halina i Jan Wolkowie
13. Ewa i Czesław Kruszelniccy
14. Regina i Alojzy Leśniarkowie
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Komunikat Urzędu Stanu Cywilnego
w Bralinie 

Urząd Stanu Cywilnego w Bralinie informuje, że 
w 2024 r. zamierza zorganizować uroczystość dla jubi-
latów obchodzących jubileusz Złotych Godów.
Głównym punktem tej uroczystości będzie wręczenie 
Medali za Długoletnie Pożycie Małżeńskie osobom, 
które przeżyły w jednym związku 50 lat.
Prosimy wszystkie pary małżeńskie, które wyrażają 
chęć uczestnictwa w tej uroczystości i w 2024 r. będą 
obchodziły 50. rocznicę ślubu, o zgłaszanie się do 
Urzędu Stanu Cywilnego w Bralinie w celu podpisania 
stosownej zgody w terminie do 31 stycznia 2024 r. 

Klub Senior+ w Bralinie świętował

Występ uczniów z bralińskiej podstawówki

	 Z okazji Dnia Seniora odbyło się uroczyste spotkanie se-
niorów należących do Klubu Senior+ w Bralinie. Przy wspól-
nym stole seniorzy podejmowali tematy dnia codziennego, 
przywołując wspomnienia, kusili się o porównania obec-
nych czasów do minionych lat. Z życzeniami dla seniorów 
przybyli wójt gminy Piotr Hołoś oraz sekretarz Ewelina Pie-
les. W części artystycznej wystąpili uczniowie z bralińskiego 
„Kopernika", którzy pod kierunkiem pań Jolanty Cudniewicz 
i Iwony Maciejewskiej przygotowali specjalny repertuar dla 
seniorów.
	 – Wiodącym celem Dnia Seniora jest promowanie aktyw-
ności osób w wieku starszym, ich integracja, jak i współpraca 
miedzypokoloniowa – powiedziała Kinga Sikora-Kozica, kie-
rownik Klubu Senior+ w Bralinie.

red. 

Dzień Seniora w Klubie Senior+ w Bralinie

Zgłoszenia będą podstawą do sporządzenia wniosków 
o nadanie odznaczeń i zorganizowania uroczystości 
ich wręczenia. 
W przypadku braku możliwości osobistego przybycia 
do urzędu proszę o kontakt pod numerem telefonu 
627 811 231.

Kierownik
Urzędu Stanu Cywilnego w Bralinie

Marzena Urbańska



6

listopad/grudzień nr 6 (96) www.bralin.pl Życie Gminy Bralin

Z kart historii

Poniżej przedstawiamy drugą część artykułu poświęconego ks. Janowi Grosskowi (1870-1898), kapłanowi urodzonemu 
w Mnichowicach. Część pierwsza opublikowana została na łamach „Życia Gminy Bralin” w czerwcu 2023 r.

Ze starego albumu…
Po święceniach
	 15 sierpnia 1897 r. „Posłaniec Niedzielny” poinformował 
o zmianach personalnych „w posadach duchownych”. 20 wrze-
śnia ks. Jan Grossek ustanowiony został kapelanem i admini-
stratorem proboszczowskim w parafii pw. św. Jana Chrzciciela 
w Biskupicach (obecnie jedna z dzielnic Zabrza). To była jego 
pierwsza placówka.
	 Niespełna dwa miesiące później ta sama gazeta z 3 paź-
dziernika i „Nowiny Raciborskie” z 7 października donosiły, że 
młody kapłan przeniesiony został do Bytomia, gdzie pełnił 
funkcję drugiego kapelana przy kościele pw. Świętej Trójcy. 
Jego poprzednik, ks. Augustyn Bertzik (1864-1940), zastąpił ks. 
Jana w Biskupicach.

Od kiedy…?
	 Pod koniec XIX w. Bytom był miastem przemysłowym, które 
nieustannie się rozrastało, zarówno pod względem terytorial-
nym, jak i demograficznym. Parafia, do której trafił ks. Grossek, 
była stosunkowo młoda. Została ustanowiona zaledwie 10 lat 
wcześniej, 20 kwietnia 1888 r., dekretem kardynała Georga 
Koppa, biskupa wrocławskiego. Obejmowała zachodnią część 
Bytomia oraz Szombierki i Dąbrowę Miejską. 
	  „Katolik” z 23 czerwca 1898 r. informował, że ks. Jan był 
kapelanem w Bytomiu od października 1897 r., zaś w „Historyi 
kościoła św. Trójcy w Bytomiu…” z około 1910 r. na s. 35 prze-
czytać możemy: Dnia 29 września 1897 r. przesiedlił się kapelan 
Bertzig jako proboszcz do Biskupic. W jego miejsce wstąpił admi-

nistrator ks. Jan Grossek z Biskupic. Z kolei „Schematismus des 
Bisthums Breslau und seines Delegatur-Bezirks für das Jahr 
1898” podaje, że kapłan Johann Grossek ustanowiony został 
w bytomskiej parafii 21 września 1897 r. Zapewne informacja 
zamieszczona w prasie jest błędna. Prawdopodobne wydają 
się dwie następne. Warto zaznaczyć, że data ustanowienia ka-
płana przez biskupa najczęściej nie bywa tożsama z faktycz-
nym podjęciem przez niego obowiązków w nowym miejscu.

Choroba
	 W „Historyi kościoła św. Trójcy w Bytomiu…” na s. 35 znajdu-
je się jeszcze jedna cenna informacja: Dnia 1 lutego 1898 r. za-
chorował ks. kapelan Grossek i musiano go odstawić do Bogucic. 
W Bogucicach – dziś dzielnicy Katowic, położonej w północnej 
części miasta – od 7 września 1874 r. funkcjonował zakład lecz-
niczy kierowany przez bonifratrów. Według zamierzeń miał on 
służyć górnikom i hutnikom, których nie stać było na leczenie 
prywatne. W 1882 r. uruchomiono w  nim oddziały specjali-
styczne: zakaźny, okulistyczny, laryngologiczny, chirurgiczny, 
neurologiczny i dermatologiczny. W szpitalu pracowali znani 
na Śląsku lekarze, a - jak wykazują zachowane dokumenty - pa-
cjentami byli ludzie różnej narodowości i różnego wyznania. 
	 Wiemy, że leczenie młody kapłan kontynuował w Bad Re-
inerz, kurorcie na Dolnym Śląsku, popularnym już od pierw-
szej połowy XIX w. Najsłynniejszym polskim kuracjuszem tej 
miejscowości był Fryderyk Chopin, który przebywał tu latem 
1826  r. przez ponad miesiąc. Dziś Duszniki-Zdrój, bo o nich 
mowa, nadal ściągają rzesze turystów i chorych, pragnących 
podreperować zdrowie.

Śmierć „w kąpieli” 
	 Niespełna 28-letni ks. Jan – o czym donosiła górnośląska 
prasa – zmarł niespodziewanie. W tych dniach zmarł u wód 
w Duszniku (Reinerz) kapelan przy tutejszym kościele św. Trójcy, 
ks. Grossek – czytamy w „Katoliku” z 23 czerwca 1898  r. - Nie-
boszczyk zaziębiwszy się dostał zapalenia płuc, z której to choro-
by wywiązały się później suchoty. (…) Po otrzymaniu w ubiegłym 
roku święceń kapłańskich pełnił od Października do Lutego rb. 
obowiązki kapelana w Bytomiu. r. i. p. 
	 Z kolei w „Historyi kościoła św. Trójcy w Bytomiu…” na s. 35 
znajduje się następujący zapis: Dnia 19 czerwca 1898 r. zmarł ks. 
kapelan Grossek w kąpieli w Reinerz. Wyrażenie „w kąpieli” rozu-
mieć należy: w uzdrowisku, kurorcie.

… do kiedy?
	 Wspomniany „Katolik” informuje, że ks. Jan był kapelanem 
w Bytomiu do lutego 1898 r., zaś „Historia kościoła św. Trójcy 
w Bytomiu…” podaje: aż do śmierci, a więc do czerwca. 
	 Skąd taka rozbieżność? Okazuje się, że jedni liczą pobyt ka-
płana do jego śmierci, inni do momentu choroby i „odstawie-
nia” go do Bogucic.

Park zdrojowy w Bad Reinerz – Dusznikach-Zdroju, ilustracja z 1880 r. (źró-
dło: www.abebooks.com)
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Gdzie jest grób?
	 Sprawa ustalenia miejsca pochówku ks. Grosska z pozoru 
wydawała się prosta. Byłem pewien, że spoczął na cmentarzu 
w  swej ostatniej parafii – Bytomiu. Rozmowa z miejscowym 
proboszczem nie przyniosła jednak efektu. Ks. Dariusz Grzesz-
czak stwierdził bowiem, że grobu ks. Jana nie ma ani na terenie 
przykościelnym, ani na najważniejszej bytomskiej nekropolii 
przy ul. Piekarskiej, nazywanej Mater Dolorosa (łac. Matka Bo-
lejąca). W poszukiwanie informacji o miejscu pochówku mło-
dego kapłana zaangażowała się Anna Czyż, zarządca cmen-
tarza. W dostępnej jej dokumentacji nie było jednak na ten 
temat wzmianki. 
	 Jeśli tak rzeczywiście jest, pomyślałem, wiadomości 
o śmierci i pogrzebie ks. Jana należy szu-
kać w dawnym Reinerz. Skontaktowa-
łem się więc z ks. Wiesławem Mrozem, 
dyrektorem Archiwum Diecezjalnego 
w Świdnicy, a ten – z proboszczem parafii 
pw. św.św. Piotra i Pawła w  Dusznikach-
-Zdroju. Okazało się, że ks. Zbigniew Wi-
chrowicz co prawda posiada w archiwum 
parafialnym księgę zmarłych, obejmującą 
zapisy od końca XIX do połowy XX w., ale 
wzmianki o ks. Grossku w niej nie ma. Po-
szukiwania utknęły w martwym punkcie.

Cenna wskazówka
	 Wiedząc o gromadzeniu przeze mnie 
materiałów na temat ks. J. Grosska, Piotr 
Kokociński z Wrocławia przesłał mi nie-
spodziewanie skan nekrologu, jaki na 
łamach „Oberschlesische Volksstimme” 
nr 139 z 22 czerwca 1898 r. w języku nie-
mieckim zamieścił ostatni przełożony ks. Jana, ks. Reinhold 
Schirmeisen (1842-1912). W treści nekrologu znajduje się 
niezwykle ważny zapis: zmarł 3 dni po śmierci ojca. Skoro tak 
– zasugerowała A. Czyż – obaj mogli zostać pochowani w ro-
dzinnej parafii. O sprawdzenie tej informacji poprosiłem Piotra 
Lisa z Wrocławia, pasjonata genealogii. Szybko okazało się, że 
przypuszczenia pokrywały się z rzeczywistością. 
	 Akt zgonu nr 57/1898 Urzędu Stanu Cywilnego w Bralinie 
podaje, że ojciec kapłana zmarł 16 czerwca 1898 r. w Bralinie, 
mając 67 i pół roku. Anton Grossek, mieszczanin, był synem Jo-
hanna i Susanny z d. Janski. W dokumencie są też inne ważne 
informacje: data i miejsce urodzenia (16 grudnia 1830, Bralin), 
przyczyna śmierci (problemy z sercem) oraz ilość przeżytych 
w małżeństwie lat (33). Wiemy również, że zgon zgłosiła Jose-
fa Grossek z d. Deutschmann, żona. Pogrzeb Antona odbył się 
20 czerwca. Czy do jego śmierci mogła przyczynić się informa-
cja o złym stanie zdrowia syna? Niewykluczone.
	 Ks. Jan Grossek – o czym już wspomniałem – zmarł 19 
czerwca. Z aktu zgonu kapłana dowiadujemy się, że jego po-
grzeb odbył się 23 czerwca 1898 r. Tajemnica dotycząca miej-
sca pochówku młodego księdza została rozwiązana. Jego 
mama, Josepha, zmarła kilkanaście lat później, 7 września 
1914 r. Spoczęła na tym samym cmentarzu, na którym pocho-
wano jej męża i syna, zapewne również w tym samym grobie.

A to ciekawe…
	 W pierwszej części artykułu nie napisałem, gdzie J. Grossek 
uzyskał świadectwo dojrzałości. Nie wiedziałem. W ustaleniu 
tego faktu pomógł mi Piotr Kokociński. Nazwisko ks. Jana 
widnieje w publikacji „300 Jahre Matthiasgymnasium zu Bre-
slau 1638-1938. Eine Erinnerungsschrift” z 1938 r. pośród ab-
solwentów słynnego wrocławskiego Gimnazjum św. Macieja, 
podana jest też data jego śmierci. Przyszły kapłan ukończył tę 
wrocławską szkołę na Wielkanoc 1893 r. Dziwna sprawa, bo 
obok nazwiska i daty śmierci widnieje zapis: „Kaplan in War-
tha”. Czyżby zatem ks. Jan pełnił posługę w odległej o 31 km 
od Dusznik parafii w Bardzie na Dolnym Śląsku? Wydaje się to 
mało prawdopodobne, choć mogło być tak, że podczas poby-

tu „u wód” jakiś czas – lub tylko 
okazyjnie – zastępował bardzkie-
go proboszcza. 
	 Przypomnijmy: ks. J. Gros-
sek święcenia kapłańskie przyjął 
w czerwcu 1897 r., we wrześniu 
ustanowiony został kapelanem 
i administratorem parafii w Bisku-
picach, a już niespełna dwa mie-
siące później przeniesiono go 
do Bytomia, skąd pojechał na le-
czenie do Bogucic i Bad Reinerz, 
gdzie zmarł 19 czerwca 1898 r. 
	 W publikacji „Jahresbericht 
über das Königliche Katholische 
St. Matthias-Gymnasium zu Bre-
slau für das Schuljahr 1892-1893”, 
Breslau 1893 na s. 24 znaleźć 
można ciekawą informację. Otóż, 
obok J. Grosska w spisie absol-

wentów na tej samej stronie wymieniony został również Jan 
Gogol, urodzony 9 lipca 1869 r. także w Mnichowicach. Jego 
ojciec był dziedzicznym sołtysem tej wsi, on w przyszłości zo-
stanie sekretarzem Sądu Rejonowego w Górze (niem. Amtsge-
richtssekretärin Guhrau) na Dolnym Śląsku.

Jacek Kuropka

Liczą się fakty
	 Tadeusz Puchała w „Raporcie z życia codziennego mieszkańców Mni-
chowic w XIX w.” („ŻGB” nr 5-6 z 2020 r.), powołując się na artykuł dotyczą-
cy uroczystości poświęcenia przydrożnej kapliczki usytuowanej przy tra-
sie Bralin-Mnichowice, a zamieszczony w „Katoliku” nr 59 z 1889 r., napisał, 
że autorem tego tekstu był Jan Wolko. Niestety, to tylko przypuszczenie, 
bowiem pod tekstem nikt się nie podpisał. W artykule T. Puchały jest też 
zdanie: Styl wypowiedzi zdradza, że inspiratorem tej korespondencji był sam 
Ignacy [Puchała], który nigdy nie odpuszczał okazji do rozsławiania Pólka…. 
Zgadzam się jedynie z drugą częścią zdania, a czy mnichowiczanin rze-
czywiście był inspiratorem powstania tego materiału, również pozostaje 
tylko przypuszczeniem. 
	 Z kolei w tekście „Muzeum Regionalne pamiątek śląskich w Bralinie” 
(„ŻGB” nr 4 z 2022 r.) Marian Kucharzak kilkukrotnie błędnie przypisuje 
ks. Stefanowi Wojciechowskiemu godność prałata, której braliński kapłan 
nigdy nie otrzymał. Autor mylnie rozwija skrót „pr.” użyty w dokumencie 
z 9 września 1938 r., tłumacząc go jako „prałat”, zamiast po prostu 
„proboszcz” lub – ewentualnie – „prefekt”, czyli ksiądz katecheta.

Jacek Kuropka

Nekrolog informujący o śmierci ks. J. Grosska („Oberschle-
sische Volksstimme” z 22 czerwca 1898 r.)
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	 Tegoroczne gminne obcho-
dy Narodowego Święta Niepod- 
ległości miały miejsce w  sołec-
twie Nowa Wieś Książęca. 
	 Uroczystą mszę św. z udzia-
łem pocztów sztandarowych 
w intencji Ojczyzny odprawił ks. 
Daniel Wawrzyniak, proboszcz 
parafii w Nowej Wsi Książęcej. 
Delegacje szkół i organizacji 
z terenu gminy Bralin złożyły 
kwiaty pod obeliskiem Jana No-
waka, bohaterskiego obrońcy 
Poczty Polskiej. W sali sportowej 
w  Nowej Wsi Książęcej odby-
ła się akademia z okazji Święta 
Niepodległości, którą przygo-

Przebudowa drogi
w Taborze Wielkim

	 Zakończona została przebudowa drogi gminnej w miej-
scowości Tabor Wielki. Zmodernizowany został odcinek dro-
gi o długości 181 m. Inwestycję zrealizowano przy udziale 
środków pochodzących z Urzędu Marszałkowskiego w ra-
mach programu „Budowa (przebudowa) dróg dojazdowych 
do gruntów rolnych” w wysokości 173 750,00 zł. Całkowita 
wartość zadania to 315 490,00 zł.

red. Przebudowana droga w Taborze Wielkim

Mieszkańcy pod obeliskiem Jana Nowaka
w Nowej Wsi Książęcej

Uczniowie z Zespołu Szkół w Nowej Wsi Książęcej na uroczystej akademii

towali uczniowie szkoły podstawowej. 
Występujący młodzi artyści we wzru-
szający i piękny sposób wypowiedzieli 
się słowem i gestem na temat wolności 
i patriotyzmu.
	 Tego samego dnia złożono wią-
zanki kwiatów pod Pomnikiem Ofiar 
Represji i  Walki o Wolność w Bralinie. 
Organizatorami tegorocznych obcho-
dów był Zespół Szkół im. ks. Michała 
Przywary i Rodziny Salomonów w No-
wej Wsi Książęcej, Urząd Gminy Bralin 
oraz Klub Senior+ w Bralinie.

red. 

W Dzień Niepodległości…
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Hodowcy gołębi pocztowych
podsumowali sezon lotowy 

	 Miesiąc październik był okazją do podsumowania dzia-
łalności Polskiego Związku Hodowców Gołębi Pocztowych 
- sekcji Bralin.  Podczas uroczystego spotkania omówiono 
i  oceniono miniony sezon lotowy oraz uhonorowano naj-
lepszych hodowców pucharami i dyplomami. 
	 Sekcja Bralin liczy 26 członków, a Zarząd tworzą: prezes 
Grzegorz Stańczyk, sekretarz Jerzy Misiak i skarbnik Krzysz-
tof Ochap. W spotkaniu uczestniczył zastępca wójta gminy 
Bralin Karol Wanzek.
	 Tradycyjna hodowla i loty gołębi pocztowych od 12 
września zostały wpisane na Krajową listę Niematerialnego 
Dziedzictwa Kulturowego Polski, którą tworzy Minister Kul-
tury i Dziedzictwa Narodowego.
	 Zarząd sekcji Bralin życzy wszystkim mieszkańcom zdro-

wia oraz wszelkiej pomyślności, a rodzinom hodowców 
gołębi pocztowych wyrozumiałości dla pasji swoich najbliż-
szych. 

red. 

W „Koperniku” mają ekopracownię

Nowa ekopracownia w SP Bralin

Członkowie Sekcji Bralin Polskiego Związku Hodowców Gołębi Pocztowych

WYNIKI LOTÓW W SEZONIE 2023
PRZEDSTAWIAJĄ SIĘ NASTĘPUJĄCO:

Mistrzostwo seryjne dorosłe:
1.	 Grzegorz Stańczyk
2.	 Sławomir Noculak
3.	 Józef i Paweł Troska

Mistrzostwo seryjne młode:
1.	 Jerzy Bartkowiak
2.	 Jacek Lipiński
3.	 Sławomir Noculak 
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Klasa I szkoły podstawowej w Nowej Wsi Książęcej

Grupa „Tulipanki” 

Grupa „Bratki” 

	 8 listopada 2023 r. w szeregi starszaków wstąpiły dzieci z grupy „Tulipan-
ki” oraz „Stokrotki” z Przedszkola „Kwiaty Polskie” w Bralinie. Uroczystego aktu 
pasowania dokonała dyrektor Teresa Michalska. 
	 Oficjalnie przyjęci do grona uczniów szkoły podstawowej zostali również 
uczniowie klasy I z Zespołu Szkól im. Ks. Michała Przywary i Rodziny Salomonów 
w Nowej Wsi Książęcej. Aktu pasowania dokonała dyrektor placówki Elżbieta 
Kuropka. 

red. 

Uroczyście ślubowali System
Totupoint 

ułatwi
poruszanie się 

po Urzędzie 
Gminy Bralin

Urząd Gminy Bralin wprowadził 
udogodnienia dla osób niewido-
mych i niedowidzących. System 
Nawigacyjno-Informacyjny Totu-
point pomoże im w poruszaniu 
się po budynku. Za pomocą spe-
cjalnych znaczników dźwięko-
wych oznaczono 3 istotne miej-
sca w urzędzie: wejście główne 
do urzędu, sekretariat i toalety. 

System Totupoint to jeden z re-
zultatów projektu „Dostępny Sa-
morząd – Granty", wspierającego 
dostępność budynków publicz-
nych dla osób z niepełnospraw-
nościami. 
Na całość przedsięwzięcia gmina 
Bralin pozyskała dofinansowanie 
w wysokości 100 000,00 zł w ra-
mach projektu „Dostępny Sa-
morząd - Granty” realizowanego 
przez Państwowy Fundusz Re-
habilitacji Osób Niepełnospraw-
nych w ramach Działania 2.18 
Programu Operacyjnego Wiedza 
Edukacja Rozwój 2014-2020. 

red. 
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Nauczyli się pływać
	 W tym roku z nauki pływania w Qarium 
Kępno skorzystało 30 uczniów klas trzecich 
z terenu gminy Bralin. Na zajęcia samorząd 
gminy Bralin pozyskał dofinansowanie w 
kwocie 9 600,00 zł z Ministerstwa Sportu i 
Turystyki ze środków Funduszu Zajęć Sportowych dla Uczniów 
w ramach programu powszechnej nauki pływania „Umiem pły-
wać”. Środki własne z budżetu gminy to 8 700,00 zł. 

red. 

Szachowy Turniej Przyjaźni Międzyszkolnej
	 30 listopada 2023 r. w bralińskim „Koper-
niku” miało miejsce szachowe wydarzenie 
w gminie Bralin – Szachowy Turniej Przyjaź-
ni Międzyszkolnej.
	 Na zaproszenie organizatora sportu 
w środowisku wiejskim Jerzego Liebnera 
przyjechali reprezentanci szkół podstawo-
wych z zaprzyjaźnionej gminy Rychtal. Była 
to rewizyta, gdyż wiosną tego roku braliń-
scy uczniowie gościli w Krzyżownikach.
	 Mecz szachowy pomiędzy uczniami 
rozgrywany był na 15 szachownicach, na 
dystansie 7 rund, z czasem 10 minut na 
zawodnika i 5 sekund dodatkowo za wy-
konany ruch na planszy. Sytuacje sporne 
podczas rozgrywek rozstrzygał sędzia stolikowy pan Jan Krawczyk, absolwent SP Bralin, mieszkaniec Bralina, szachista 
legitymujący się II kategorią szachową. 
	 Medale i pamiątkowe puchary szachowym mistrzom wręczyli wójt gminy Bralin Piotr Hołoś i dyrektor SP Bralin Michał 
Górecki. Obecny na turnieju był również wójt gminy Rychtal Adam Staszczyk.

red. 

Turniej Szachowy w sali sportowej SP Bralin

Uczestnicy Szachowego Turnieju Przyjaźni Międzyszkolnej
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Braliniacy z pasją

– Pani Joanno, malowanie jest dla Pani 
pasją, sposobem na życie? 
– Tak. Malowanie jest dla mnie pasją, ale 
także dość szybko stało się sensem mojego 
życia. Sposobem na to, by życie było pełne 
barw, a gdy przy okazji rozjaśnia również 
czyjś dzień, to fala spełnienia i radości wy-
pełnia moje serce. Dzięki sztuce znalazłam 
wewnętrzny spokój, ukojenie, a co za tym 
idzie umiejętność oddawania się każdemu 
szczegółowi, który maluję.
– Czy można powiedzieć, że Pani życie 
jest muzą i że to z niego czerpie Pani in-
spiracje?
– Prawie 4 lata temu moje życie po raz pierwszy znalazło się na bardzo po-
ważnym zakręcie. Zdiagnozowano u mnie raka. To był bardzo trudny czas 
dla mnie, ale także dla mojej rodziny. Choroba bardzo dużo potrafi zmienić 
i tak też stało się u nas. Podczas niej jako rodzina zbliżyliśmy się do siebie 
jeszcze bardziej. Myślałam, że nikt na świecie nie zna mnie lepiej, niż ja sama. 
Okazało się, że jednak się myliłam i potrafię samą siebie zaskoczyć. Właśnie 
wtedy odkryłam w sobie talent, który z każdą chwilą starałam się rozwijać. 
Malowanie stało się dla mnie schronieniem i tarczą przed depresją. Można 
powiedzieć, że życie jest dla mnie inspiracją, a każde pociągnięcie pędzla 
płynie prosto z serca.
– Proszę opowiedzieć nam o swoich obrazach.
– Najbardziej fascynuje mnie malowanie portretów kobiet. Z dużą przyjem-
nością malowałam obrazy o tematyce religijnej. Powiedzmy, że malowanie 
świętych było wyrazem wdzięczności Bogu za podarowanie mi zdrowia 

i  takiej umiejętności. Poza tym 
maluję często sceny z filmów. 
Tworzę również obrazy na za-
mówienie według czyjegoś uz- 
nania.
– Wiem, że maluje Pani też 
odzież, a dokładniej obrazy 
na kurtkach?
– Przygodę z malowaniem ob-
razów na kurtkach rozpoczę-
łam trochę później. Okazało 
się to równie niesamowitym 
doświadczeniem. Spersonalizo- 
wany wizerunek na kurtce 
może być sposobem na wyra-
żenie siebie. Czyjąś manifesta-

W naszej loży Braliniaków z pasją Joanna Karwan, 43-letnia 
mieszkanka gminy Bralin, mama trzech córek, żona i artyst-
ka. Maluje obrazy.

cją, której sam nie potrafi wyrazić. Może 
powiedzieć, co by chciał, co lubi, czego 
pragnie, o czym marzy.
– Sztuka pozwoliła Pani zapomnieć 
o chorobie?
– Wcześniej nie miałam doświadczenia 
z  farbami poza szkołą podstawową. Gdy 
malowałam, nie było ze mną choroby, nie 
mówiłam o niej ani nie myślałam. Byłam 
cały czas skupiona na farbach, kolorach, 
cieniach, perspektywie. Oczywiście nie 
uważam moich obrazów za arcydzie-
ła, ale jeśli dzieła sztuki tworzą emocje 
i  uczucia, to moje obrazy takimi są. Za-
warłam w nich: miłość, złość, nadzieję, 
zniechęcenie, troskę, litość i wszystko to, 
co nosiłam w sobie w tamtym czasie. Każ-
de muśnięcie pędzla na moich płótnach 
było i nadal jest dla mnie oddechem ulgi.
– Co dalej z malowaniem?
– Po trudnym czasie leczenia, postanowi-
łam obdarowywać swoich bliskich, przy-
jaciół, znajomych obrazami. Stanowiło 
to dowód wdzięczności za okazywane 
przez nich dobro, modlitwę i wsparcie, 
których w tamtym okresie niezmiernie 
potrzebowałam.
Aktualnie pracuję nad kilkoma obrazami 
na raz. Z racji tego, że zbliżają się święta, 
to postanowiłam bliskich obdarowywać 
swoimi dziełami.
– Pani Joanno, życzymy zatem zdrowia, 
inspiracji i artystycznych sukcesów. 


